
150 tysięcy chłopów ładowało się 
plonem całorocznej pokojowej pracy 
na pierwszych w Planie 6-letnim 
ogólnopolskich dożynkach w Lublinie

Pracujący chłopi podsumowali osiągnięcia 
w przebudowie ustrojowej wsi polskiej 

i zamanifestowali uczucia wieczystej przyjaźni z ZSRR
Na trybunach obok przodow 

ników ze wsi indywidualnych, 
spółdzielni produkcyjnych i 
PGR zasiadali czołowi przo
downicy z przemysłu. Obok Sta 
nisława Mazura — budowni
czego Polski Ludowej zasiadł 
przodujący górnik — Filak.

Na jednej z estrad zebrał się 
wielki chór zespołów ludo
wych z całego kraju, na dru
giej kilka zespołów artystycz
nych. Na wprost trybuny pow 
szechną uwagę zwraca główny 
wieniec dożynkowy, spleciony 
ze wszystkich płodów polskiej 
ziemi. Niosę go czołowi przo
downicy pracy naszej wsi. Pa 
'weł Kołtun — indywidualny 
gospodarz z pow. Chełm, Bucz 
'kowska ze spółdzielni produk
cyjnej we wsi Kamionka w 
powiecie Lubartów, Płaksluk 
"— członkini młodzieżowej spół 
dzielni produkcyjnej z woj. lu 
bełskiego. Nawracała — ogrod 
nik z PGR Niemce w pow. Lu 
ibartów, Nowak — kowal z 
PGR w Białce w powiecie 
Krasnystaw oraz Żmuda — 
ŻMP-owiec z pow. lubelskie
go.

Gdy o godzinie 10 przybywa 
gospodarz dożynek premier 
■tow. Józef Cyrankiewicz, wita 
go potężna fala okrzyków i 
dźwięki hymnu narodowego.

Wielką manifestację dumy 1 
radości pracujących chłopów 
polskich z dotychczasowych 
osiągnięć —< manifestacje ich 
jednolitej woli dalszej walki 1 
pracy dla pokoju 1 socjalizmu 
— uroczystości dożynkowe w 
Lublinie zagaił przewodniczą
cy Związku Samopomocy 
Chłopskiej Ozga-Michalskl.

Wśród nieopisanego enuzjaz 
mu 150-tysięcznych tłumów

LUBLIN. Twórczy zapał wobec zadań Planu 6-let- 
niego i niezłomna wola walki o pokój — były 
źródłem i siłą ogromnej manifestacji liczącej 
około 150.000 ludzi, masy uczestników cen
tralnego obchodu dożynek, którzy przybyli w dniu 
10 bm. do Lublina z powiatów województwa lubel
skiego I ze wszystkich województw kraju. W czasie 
całego obchodu panował nastrój radosnej dumy 
bacujących chłopów polskich, którzy podsumowali 
w Lublinie swoje wspaniałe osiągnięcia — plon swej 
pracy — przed przedstawicielami władz państwo
wych, partii i stronnictw politycznych, przed uczest 
nikami delegacji radzieckich kołchozów, będących 
wzorem i przykładem socjalistycznej, nowoczesnej 
gosnodarki na roli.

przewodniczący ZSCh wita 
przybyłych na uroczystości: 
marszałka Sejmu Władysława 
Kowalskiego, członków Rządu 
z premierem Józefem Cyran
kiewiczem ! wicepremierami 
Hilarym Chcłchowskim j An

tonim Korzyckim na czele, jak 
również sekretarza KC PZPR 
Edwarda Ochaba, prezesa rady 
Naczelnej ZSL — Józefa Nieć- 
kę i wiceprezesów NKW ZSL 
— Wincentego Baranowskiego 
i Czesława Wycecha.

Gdy przed mikrofonem sta
je delegatka kołchoźników ra
dzieckich — potężny głos 150 
tys. zebranych rozbrzmiewa 
imieniem: Stalin.

Lubow Gunina z kołchozu 
„Krasnyj Kolektiwist” obwodu 
jarosławskiego przekazuje lu
dowi polskiemu gorące, bra
terskie pozdrowienia od chło
pów radzieckich.

Delegatka radziecka dzieli 
się bogatym doświadczeniem z 
pracy swego kołchozu. Mimo, 
iż ziemia, na której gospoda
ruje kołchoz, jest piaszczystą, 
kołchoźnicy zbierają 24 do 25 
kwintali zboża z 1 ha, warzyw 
zaś po 385 kw. z hektara. O- 
slągnięcia te zawdzięczają za
stosowaniu przodującej agro
biologii i techniki radzieckiej.

Czołowi ludzie pracy na roli 
— meldują premierowi Józe
fowi Cyrankiewiczowi o o-

osiągnięciach produkcyjnych 
gospodarstw indywidualnych, 
spółdzielni produkcyjnych 1 
PGR — stwierdzając, że wieś 
polska całkowicie wykonała 
zadania postawione jej w 
pierwszym roku Planu fl-let- 
r.iego. Sukcesy te wieś zaw- 
d~‘ęcza pracy klanowej i ze- 
srołowei oraz ogromnej pomo
cy Rządu Ludowego.

Przyjmując wieniec, premier 
Józef Cyrankiewicz serdecznie 
ściska dłonie przedstawicieli 
pracującego chłopstwa.

Następnie premier Cyrankie 
wicz wygłosił do 150 tysięcy 
zgromadzonych chłopów prze
mówienie przerywane wielo
krotnie burza oklasków i o- 
krzyków.

Przemówienie
premiera tow. Józefa Cyrankiewicza

Obywatele — bracia chłopll 
Przekazuję wam w imie

niu Prezydenta Bolesława 
Bieruta i w Imieniu,Rządu 
Polskiego najserdeczniejsze 
pozdrowienia w dniu doży, 
nek. Dzień ten wieńczy ca
ły rok pracy polskiego rol
nika, polskiego oracza i siew 
cy. traktorzystek i traktorzy 
stów, żniwiarek i żniwiarzy, 
hodowców i plantatorów, 
Wiejskiej kobiety 1 wiejskiej 
młodzieży.

Jest to dzień, w którym 
cały naród dzieli radość pol
skiego rolnika z plonów, któ 
re nasza polska ziemia przy-

Rosną nowe, jasne dnmy. nowe ulice 1 trasy, nowe 
mosty | linie miejskiej komunikacji. Rośnie nowa rado
sna Warszawa — stolica socjalistycznego państwa.

niosła, z plonów osiągnię
tych coraz wydajniejszą 1 
lepszą pracą polskiego chło- 

a, coraz większą ilością do. 
rego ziarna siewnego, coraz 

większa ilością sztucznych 
nawozów, coraz większą ilo
ścią wyprodukowanych przez 
przemysł socjalistyczny ma
szyn i traktorów, coraz więk
szą i lepiej zorganizowaną 
pomocą Państwa dla mało i 
średniorolnych chłopów, co
raz lepszym współdziałaniem 
społecznym 1 sąsiedzkim, co 
raz lepiej rozwijającą się 
nauką rolniczą, — coraz lep- ; 
szym wykorzystaniem wspa
niałych doświadczeń przodu 
jącego rolnictwa radzieckie
go.

Dlatego cały naród, a prze 
de wszystkim klasa robotni 
cza wspólnie z wami rolni
kami raduje się w tym dniu, 
który wieńczy dzieło pracy 
milionów ludzi, dzieło pracy 
całego roku.

Dożynki, to stare święto 
żniwiarzy, a równocześnie 
jakże Inne, jakże nowe ono 
jest, dzis’a1 w Polsce Ludo
wej, w Polsce rządzonel 1 
budowanej nrzez robotników 
i chłoDów. Skończvłv się bez 
powrotnie czasy, kiedy nrzy 
chodziliście na ganki dwo
rów ohszarniezvch kłaniać 
s’e i śniewać jaśnie panom 
dziedzicom, na których chłoń 
cale życie nracnwał. Nigdy 
Już n’e przyjdzie chłop Dol
ski pokłonić sle tvm. którzy 
bvli uosobieniem jego wielo
wiekowe, bied? 1 Doniżenia, 
niewoli | ucisku, szyderstwa 
i wyzysku, ciemnoty 1 bezną 
dzielnego żvcJa. Melduiecie 
dziś sr>h’«> samym o waszych 
wynikach i oslagnipciach, 
mcidni°cle Pnisre Ludowej o 
gotowości mas chłonskich do 
dalszego wysiłku dla przebu
dowy własnego życia, ufni i 
pełni wiary patrzycie w nrzy 
szłość. która własnymi ręka
mi tworzycie.

Zerwane zostały niewolni
cze więzy, które przez lata 
całe dusiły chłopa, które dla 
wity przeludniona wiei

Skończyło się z tragiczną 
emigracja najuboższych za 
Chlebem, za pracą do innych 
krajów, podczas, gdy nasz 
kraj trwał w zastoju i zaco
faniu.

Skończyło się z haniebnym 
wyzyskiem wsi r zez obszar
nika, skończyło się z szal- 
blerczym wyzyskiem chłopa 
przez zgraję spekulantów i 
pośredników.

Toczy się zwycięska walka 
mało 1 średniorolnych chło
pów • yzyskiem stosowa
nym na wsi przez zachłan
nych bogaczy wiejskich, so
juszników spekulantów 1 ob
szarników Toczy się co dzień 
— co godzinę zacięta walka 
z kłamstwem i oszustwem, 
z fanatyczną ciemnotą i dy 
wersyjną plotką rozsiewaną 
przez obszarniczych pachoł
ków i szpiegów imperiali
stycznych. Toczy się coraz 
bardziej zacięta walka o no 
we. lepsze życie i waszym za 
daniem jest jeszcze wzmoc
nić 1 rozszerzyć walkę z ciem 
notą, z zacofaniem i nieśwla 
domoścla, tymi najlepszymi 
pomocnikami wyzyskiwaczy, 
a największymi wrogami wal 
ki o sprawiedliwość i postęp 
y (Dokończenie na str, 2-ej)

Silni jednością chłopów i robotników 
wszystkich krajów 

obronimy pokój przed zamachami 
wrogów ludzkości

Uchwała jednomyślnie przyjęta 
na uroczystościach dożynkowych

My, 150 tysięcy chłopów z całej Polski w Lublinie 
na pierwszych dożynkach Planu G-letniego. wyraża
my wobec chłopów całego świata naszą wolę pokoju 
1 wolę wspólnej ze wszystkimi ludźmi dobrej woli 
— obrony pokoju.

My w Polsce Ludowej siejemy 1 zbieramy coraz 
obfitsze plony ■ naszej własnej ziemi. Naszą własną 
pracą budujemy nowe, lepsze życie dla nas, naszych 
dzieci 1 wnuków.

Dosyć mamy w naszym wolnym kraju na poko
lenia pracy, bogactw natury | radości z tego, co 
zbudujemy. Każdy dzień pokojowej pracy zbliża nas 
wielkimi krokami do lepszej przyszłości całego na- 

*• rodu.
ł Dlatego pokój jest nam potrzebny.

Potępiamy amerykańskich magnatów — podpa. 
łączy świata i wrogów ludzkości — którzy świeżym 

. śladem Hitlera chcą świat wtrącić w otchłań nowej 
ł wojny.

Potępiamy z oburzeniem Ich wielkie oszustwa, 
j które knują, aby dla swoich interesów poprowadzić 
" na śmierć masy pracujące, bez których nie mogą 
j prowadzić wojny, aby dla swoich zysków poprowa

dzić na śmierć narody, wtrącić w odmęty nieszczęść 
I wojny, głodu, chorób i śmierci mężczyzn, dzieci, żony 
s I matki.
'1 Do was zwracamy sio bracia chłopi Francji, 
. Włoch, Anglii, Ameryki i innych krajów, gdzie rzą

dzą wciąż wielcy kapitaliści, obszarnicy i Ich agenci. 
Nie wierzcie oszustom imperialistycznym. Tylko oni 
chcą wojny, tylko oni mogą mieć w niej interes’ 

Brońcie waszej krwi i waszych pól, brońcie życia 
1 szczęścia waszych rodzin.

Brońcie niepodległości waszych narodów przed 
zakusami amerykańskich kolonizatorów.

Pędźcie precz faszystowskich pachołków amery
kańskiego Imperializmu, którzy przynoszą wam kię. 
ski 1 nieszczęścia!

Siostry chłopki! Brońcie waszych dzieci I mężów! 
Walczcie przeciw tym, którzy chcą sprowadzić niesz 
częścią 1 klęskę na wasze domy.

Patrzcie jak cierni Korea, nanadnięta nrzez im. 
perialistów i patrzcie lak zwycięża mały paród ko. 
reańskl w obronie swej wolności 1 ziemi.

Oto ostrzeżenie!
Żądamy wszyscy zakazu wszelkiej napaści na 

Inne narody!
Żądamy wszyscy zakazu wtrącania się zbrojnego 

w cudze sprawy!
Żądamy wszyscy wycofania obcych wojsk z Ko

rei 1 nokoju zgodnego z wolą narodu koreańskiego!
Żądamy wszyscy zakazu broni masowej zagłady 

I zniszczenia!
Bracia chłopi wielkiego Związku Radzieckiego i 

krajów demokracji ludowej zapewniamy was, że 
wraz z wami będziemy co dzień niestrudzenie pra
cować i walczyć o umocnienie naszego sojuszu f bra 
terstwa krajów obrony pokoju, o pomnożenie ich sił 
w walce o pokojową przyszłość całej ludzkości.

Chłopi całego świata, uroczyście zanewniamy was, 
że nie będziemy żałować ani sił, ani trudu, aby wraz 
z braćmi robotnikami, wraz ze wszystkimi ludźmi na 
świecie. wywalczyć trwały pokój j Jasną przyszłość.

Razem — silni jednością chłopów i robotników 
wszystkich krajów, obronimy pokój przed zamacha
mi wrogów ludzkości. Wielkie, niezwyciężone •»% rn. 
sze zjednoczone siły.

Pokój zwycięży wojnę!



Pracujący chłopi podsumowali osiągnięcia
w przebudowie ustrojowej wsi polskiej 
I zamanifestowali uczucia wieczystej przyjaźni z ZSRR

Dokończeni przemówienia premiera tow. Józefa Cyrankiewicza

Spółdzielczość ważnym elementem 
w gospodarce naszego kraju 

Uroczysta akademia 
z okaz'l Dnia Spółdzielczości w Szczecinie

Otwarły się szeroko I otwiera 
ją się coraz szerzej drzwi li
ceów, Bramy szkół wyższych, 
uniwersytetów dl. chłop
skich dzieci i młodzieży. Mat 
ka chłopka wie, że w życiu 
jej dzieci nie powtórzy się 
Już sterana dola — mat
ka chłopka wie. że lej dzie
ci, sknowie i córki, obok dzle 
ci robotników — to dziś i w

wa’ka o kultura'ną wieś eolską
Toczy się zacięta walka z 

anal?abotvmem tym strasz* 
llwym dziedzictwem przed* 
wojennej jaśniepańskiej Pol
ski .

Coraz więcej punktów bi
bliotecznych, coraz więcej 
książek w rękach chłopów, 
a w szczególności młodzie
ży, coraz więcej gazet i ra* 
dla, coraz więcej świetlic i 
zespołów artystycznych — to 
także zacięta walka mas lu. 
dowych przeciw ciemnocie, 
przeciw zacofaniu, o wyrów
nanie narosłych w ustroju 
kapitalistycznym różnic mię
dzy wsla a miastem, walka 
O kulturalną, świadomą wieś.

Zadaniem waszym, zftda.

Corax wiece! maszyn, coraz więce| 
mechanizacji

Coraz więcej maszyn, coraz 
■więcej mechanizacji — to 
broń, lakiej dostarczają chło
pom robotnicy do walki o Ood 
niesienie wydajności Tolnl* 
ctwa, do walki o kulturalną 
wieś, do walki o wyzwolenie 
w szczególności kobiety z kie* 
rato Drący Czysto fizycznej, do 
walki o jei czas ńa naukę i na 
kulturalne życie. T*ć bodą na 
wieś w corsa wlrksz«1 liczbie 
t-aktory. te e-o’gi pokoju 1 
czołgi rewoliicil anołetznej 1 
orać będą ołeboko Dolska wieś, 
pomogą ctPonom budować za
możną, dostatnia wieś Polski 
Ludowej.

Bośnie I rosnąć będzie liczba 
spółdzielni produkcyjnych bo 
chłopi. mężetYżni, kobiet* i 
młodzież widzieć beda tam lep 
sze. szczęśliwsze, bardz’ej kul 
turalre i bogate żvc!e.

Zadaniem istniejących I po
wstających SDóidzte1ni produk
cyjnych jest stawać się w?o-

Budować socjalizm — to zna 
czy po wypędzeniu ka-iltaliś- 
tów. obszarników i spekulan
tów produkować znacznie wie4 
cei, nieporównanie wincoj to
warów I dóbr wszelkiego ro
dzaju. Bo to. co wystarczyło 
dla luksusowego I jedwabnego 
żvęta garstki wyzvskiwsw i 
d’a wypychania kftś bankie
rów. którzy hamowali 
trm rozwój kraiu. a co pózb- 
stawiało w nedrv mbionówe 
masy pracujacvćh — to Sbfa- 
wiedliwie podzieląne. popra
wia wvflatnle stopa życiową 
szerokich mas. czego mamy 
Już dziś dowody, ale n‘e może 
i nie powinno nas zaddwatać. 
Toteż tworzyć mu»imv takie 
warunki. abyimv mogli w pei 
ni wvzvsk»ć wszystkie korzy
ści. iakie daie nauka, technika. 
zpółcH-lcaość i praca sesoo’o- 
wa ód-abiać nrzv trm t*“” ' n 
wiekowe zaniedbania jakie.

Dlatego to PlSb «letni — 
to wielki i /trudny nim w-*n- 
żenią orodi'l’C*f kvi* 
dziedzinach —-to plan.wzrostu 
dobrobytu narodu, jedyna dro 
ga wzrostu produkcji.

Dlatego to uchwalony przez 
Seim Polski Ludowsj Plan 6- 
letni stawia prżed klasą robot 
niwą zadanie podwyższenia 
'wartości prodlikcii przemysłu 
po uąiistycznego w końcu róku 
19?8 — 4-krotnie w stozunku 
do produkcji przemysłowej 
Polski przedwojennej, a na 
głowę mieszkańca 5-krotnie w 
stosunku do roku 1938. '

przyszłości budowniczowie 
ojczyzny — przyszli wykagtał 
ceni rolnicy, nauczyciele, 
mechanicy 1 technicy, inży 
nierowie i profesorowie, arty 
ścl 1 pisarze, działacze pirtyj 
ni, oficerowie 1 generałowie 
Wojska Polskiego, kierowni
czy budowniczowie nasźej 
Ojczyzny — Polski Ludowej.

niem waszych organieacjl 
Społecznych, a w szciególno. 
rl Związku Samopomocy 

Chłopskiej 1 Związku Młodzie 
ty Polskiej jest walkę tę pro 
wadzić dalej z jeszcze więk
sza energią.

Coraz więcej gromad zele
ktryfikowanych — to także 
walka o kulturalną wieś.

Coraz więcej żłóbków 1 
przedszkoli dla dzieci, coraz 
więcej boisk sportowych, co 
raz więcei ośrodków zdrowia 
— to walka o kulturalną, 
zdrową polską wieś.

Zadaniem waszym, świado
mych gospodarzy wet polskiej, 
zadaniem organizacji społecz
nych jest toczyć tę walkę z 
niesłabnącą energią.

rem lepszego życia, perspekty
wa wspaniałego rozwoju wsi 
polskiej.

Święcimy dziś pierwsze do
żynki naszego B-ietniego Pla
nu. Zjechaliście się tutaj z ca 
lej Polski, wy którzy Plan 
6-lctni codzienną praca reali
zujecie. gospodarze Polski Lu
dowej, aby raduląc się tego
rocznym Dlonem waszej pracy 
równocześnie spojrzeć w przy 
szlotć w która maszerujemy( 
budulec socjalizm.

Cóż to znaczy budować so
cjalizm?

Budować socjalizm, to nie 
tylko przepędzić wyzyskiwa
czy. obszarników i kapitali
stów —■ to n'e tylko zaprowa
dzić sprawledbwy ustrój spo
łeczny i dać wszystkim jedna
kowe prawa — to nie tylko 
sprawiedliwie dzielić te dobra 
wytwarzane przez lud. które 
przed tvm zagarniali dla sie
bie wyzyskiwacze, rodzimi i 
obcy kapitaliści.

odziedziczyliśmy po obszarni
kach I kapitalistach. troszczą 
cych się tylko o swoje zyski, a 
nie o rozwój kraju I odrabiać 
tr»eha zniszczenia jakie wywo 
lał hitlerowski najazd.

A przy tym wszystko trzeba 
pomnożyć naszą pracą. Na 
przykład przed wojna W Pol
sce wydawano książki ó prze
ciętnym nakładzie dwa do 
trzech *v«'cćv. Cóż by to byt 
za socjalizm. gdebyśmy tylko te 
Ż tvs sprawiedliwie Dodzielili. 
Po prostu trzeba by dziś dfuko 
wać wielotysięczne nakłady, 
jeżeli chromy. żeby wszyscy 
.czytali. To samo 1est z wszyst 
klitii dobrami I z Chlebem, któ 
rera, muslmv produkować wią 
cel. I z mięsem, i z butami I 
z ubraniami, i z miejscami w 
uzdrowiskach, z ośrodkami 
zdrowia, z maszynami I z elek 
trycżnośtla. z mieszkaniami, 
ze szkołami lid.

I dlatego będzie to przede 
wszystkim przemysł budowy 
m*<n>vn. Wtóre potem umożli
wią rozwój wszystkich gałęzi 
przemysłu. Dlatefn to produ
kować będziemy 8 2 razy wię- 
Cel stall, niż w foku 1938 j fi 
razy więcei energii elektrycz
ne i niż w roku 1638,

Dlatego to będziemy mieli 
jedna z największych na świr- 
cie produkcji węgla. To jest 
droga budowy socjalizmu — 
droga podnoszenia dobrobytu 
w mieście 1 na wsi.

B7.e« jasna, że w parie t 
ty© musi iść rozwój rolnictwa

1 to zarówno dla podniesienia 
spożycia w mieście 1 na wsi, 
jak i dla zwieksre nia ilości roi 
niczych surowców dla prze
mysłu. Plan 6-letni zakłada, że 
wydajność rolnicza ma wzro- 
Shąć przeszło 2-krotnie w sto
sunku do okresu przedwojen
nego, a wartość produkcji na 
jęahego mieszkańca o 61 proc, 
w stosunku do roku 1937.

Oto wielkie zadania stojące 
przed polska wsią.

Oto wielka walka o nową 
kulturalną wieś.

Rzecz jasna, śe dziać się to 
będzie przy wydatnej pomocy 
Państw® dla mało i średnlorol 
nych, przy wszechstronnej po-

Wydobyć się z zacofania, nadrobić 
opóźnienia I stać się krajem bogatym

- oto zadania naszego pokolenia
Wykorzystać tę szans* hiśto 

ryczną wydobycia się z zaco
fania, nadrobić Opóźnienie 1 
stać sl« krajem bogatym i 
szczęśliwym — oto zadania na 
śżego pokolenia.

Mamy te szahse, bo w roku 
1945 runął Hitler pod ciosami 
Armii Radzieckiej, która przy 
wróciła nam wolność.

Mamy te szanse, bo władza 
ludowa oSWóbodzlia naród poi 
ski spod ucisku kapitalistów 1 
wyzyskiwaczy.

Mamy te szanse, bo buduje
my u siebie lepsze życie ko
rzystając z doświadczeń 1 po
mocy pierwszego kraju socja
lizmu, Związku Radzieckiego.

Mamy te saanse, bo wnl- 
csąo o pokój znajdujemy się 
u boku Związku Radzieckie
go w potężnym 1 z każdym 
dniem rosnącym obozie po
koju, obozie, do którego nale 
śy przyszłość.

Kiedy dziś w dniu rado
snego święta nracy chłop
skiej manife tujemy nlezłom 
ną wolę walki o lepsze jutro 
— nie wolno nam zapomi
nać, że istnit e Jeszcze inny 
świat, świat wyzysku 1 kno
wań wojennych. W tej same) 
chwili, kiedy my tu świętu 
jemy, w Korei leje się krew. 
Od bandyckich bomb impe
rialistycznych podpa łączy 
świata płoną strzechy wsi 
koreańskich, giną dzieci.
Tak daje znać o sobie świat 

imperializmu, nigdy nie syty 
zysków z cudzej pracy, z cu»

Siły, które nie dopuszczę do wojny
Są to równocześnie siły, 

które nie dopuszczą do woj
ny. Te siły są w Związku Ra 
dzleckim, który olbrzymią 
1 rosnącą z każdym dniem 
potęgo rzucił w walkę o po 
kój. Te siły są w Polsce, w 
Chinach, w Korei, we wszyst
kich krajacz demokracji lu
dowej. wszędzie tam, gdzie 
lud ma władzę.

Te siły są także 1 w kra
jach, gdzie rządzi ierzcze im- 
perialwtyc«na przemoc. To 
jest zaprawiona i doświad. 
czona w walkach klasa ro. 
botnlcza wszystkich krajów, 
to są setki milionów chło
pów, bez których imperia
lizm nie może prowadzić woj 
ny.

Go mówią 1 co robią robot 
nlcy i chłonl w kralfich kani 
tftłistyczhych? Nie chcą wnl 
cayć prgedwko nam, wyrzu
cają do morar amerykańską 
broP. zfttwmtija pociągi, 
podpisuią Apel Rztokholm. 
skl, walczą o pokój razem z 
nami.

Poteżńlele Walka 0 pokól t 
każdym dhiem na całym 
święcie. Rosną ntenowstray- 
msnle siły pokotu. Rosną te 
sił? w Polsce każdym dniem 
prący polskiego robotnika 1 
chłopa.

Dzisiejsze dożynki są także 
obramunkirm naszel walki 
o pokól. naszej prany pokolo 
wej, Są ufnym spojrzeniem 
w nrzvszłofić, sa apelem do 
polskich mas ludowych o 
wzmożenie naszego budownlo 
twik, o pogłębienie świadomo-

mocy technicznej, przy wzroś
cie mechanizacji, przy wzroście 
zaopatrzenia w nawozy sztucz 
ne, przy wzroście elektryfika
cji.

Rzecz jasna, że wielkie za
dania i obowiązki spadają na 
współgospodarzy Polski Ludo
wej, na chłopów, aby w pełni 
tę wielką szansę rozwoju 1 
podniesienia dobrobytu wsi 
polskiej, jaką daje Plan 6-let
ni, jaką daje budowa socjaliz
mu, wykorzystali z pełną świa 
domośclą, — że pracują tym 
razem, w tej nowej epoce Już 
nie dla wyzyskiwaczy, a tylko 
dla siebie 1 dla dobra całego 
narodu.

dzej nędzy, z nieszczęścia i 
krwi milionów ludzi.

Bohaterski naród koreań
ski daje rabusiom imperiali
stycznym zasłużoną naukę, 
Koreańozycy walczą za swo
ją wolność, za swoją ojczyz
nę, ale walczą tskż. za na. 
szą wolność, za pokój, wypi
sując imperialistycznemu na 
Jeźdźcy na jego skórze lek
cje, że nie opłaca się wojna 
przeciw wolnym harodom. 
Setki milionów ludzi bronią
cych ojczyzny, walczących o 
pokój — to siła większa niż 
miliardy dolarów na zbroje
nia.

Tylko klęska czeka napa
stnika na jego drodze do woj 
ny — oto czego uczy bohater 
ski naród koreński wszystkie 
narody świata.

Nie trzeba jednak usypiać 
czujności, imperializm — to 
wiecznie żarłoczna, nienasy
cona bestlft.

Imperializm boi się przysz
łości. My wiemy, czego doko 
namy za rok, za dwa, za pięć 
według planu — a on wie 
tylko, że czeka go kryzys po 
kryzysie, że czekają go coraz 
gorsze kłótnie w imperialisty 
ornym reżimie. I patrzy na 
ziemie narodów radzieokloh, 
na polską ziemię, na chińską, 
na krale, które kiedyś były 
Jego koloniami, z których wy 
ciskał pot i krew. A teraz te 
kraje, wyzwolone spod jego 
władzy rządzą się po swoje 
mu, budują, rosną w siły 1 
w dobrobyt z każdym dniem.

ści walki o pokój, są apelem 
do chłopów innych krajów o 
wzmożenie walki przeciw pod 
żegaczom wojenhym, prze
ciw tym, którzy chcleliby 
znowu wykrwawić masy 
chłopskie. Są apelem o mię
dzynarodową solidarność 
mas pracujących w walce o 
pokój 1 postęp, o szczęśliwą 
przyszłość ludów,

Rożjedzlecle się z tych do
żynek ze zwielokrotnionym 
zapałem do dalszei pracy i 
walki ó silną 1 szczęśliwą 
Polskę, do wykonania zadań, 
jakie nakłada na was następ 
ny rok planu, do wzmożo
ne! walki o pokój.

Raduiecie się dziś nlonaml, 
jakie daliście w tVm roku 
Polsce Ludowej. Idziecie w 
nowy rok p.acy, w nowy rok 
Walki o jeszcze większe plo. 
ny.

życzę wam w imieniu Rzą
du Ludowego powodzen’a 1 
radości w tej pięknej walce 
i pracy.

Niech źyte rosnący w ra. 
możność i kulturę, a wvzbv 
wajacr się boeaczy wiejskich 
— chłop eolski i

Niech 4vie sojusz robotni
czo-chłopski!

Niech żyle Polska Ludowa 
i .lei Pri*zvder.t, obywatel Bo, 
lesław Bierut!

Niech iyje i niech zwyoię. 
ża walka o pokój na caiytn 
święcie!

Niech źrje ostOła nokrtitf i 
postępu, Związek Radziecki i 
wódz walki o pokój 1 postęp 
Józef Stalinl

W dniu wczorajszym z o. 
kazjl Dnia Spółdzielczości 
odbyła tlę w sali WRN w 
Szczecinie urocm-stn akade
mia, w której udział wzięli 
przedstawiciele partii poli. 
tycznych, cent-nl spółdziel
czych i spółdzielni.

W imieniu Komitetu Wo. 
jewódzklegó Obchodu Dnia 
Suółdzielćzoścl, referat wygło 
sił dyr. CRS TADEUSZ DZIE 
DZIC. Zwrócił on uwagę, że 
spółdzielczość polska stała 
się wałhym elementem w go 
spodarce naszego kraju. Mla 
rą rozwoju spółdzielczości — 
powiedział tow. Dziedzic — 
jest przede wszystkim wzrost 
liczby członków, która dosię 
ga obecnie 5 i pół miliona. 
Dynamikę rozwoju spóldzlel 
czoścl charakteryzuje rów
nież wzrost liczby placówek 
z 30 tys. z roku ubiegłego do 
70 tys. w roku bieżącym, z 
liczby tej przypada na spół
dzielczość spożywców 16 tys. 
— a na spółdzielczość Ramo 
mopocy Chłopskiej 30 tys.
Omawiając osiągnięcia tow. 

Dziedzic zwrócił uwagę, że 
spółdzielczość toczy ostrą 
walkę klasową z elementami

5 milionów spółdzielców Polski Ludowej 
realizując Plan 6-letnl 

walczy o pokój i socjalizm 
Centralna akademia Międzynarodowego 

Dnia Spółdzielczości w Warszawie 
WARSZAWA. Dnia 10 bm. w Teatrze Narodowym 

w Warszawie odbyła się centralna akademia Międzynąj 
rodowego Dnia Spółdzielczości**. Gmach i sala teatru 
została Udekorowana czerwienią 1 flagami o barwach 
narodowych. Ponad stołem prezydialnym umieszczoną 
zostały portrety wielkiego wodza światowego obozu po
koju — Józefa Stalina oraz Prezydenta RP Bolesławą 
Bieruta. Obok portretów 'Widnieje naczelne hasło polskiej 
go ruchu spółdzielczego: „5 milionów spółdzielców Polski 
Ludowej — realizując Plan 6.letni —- walczy o pokój 1 
socjalizm".

Na akademię przybyli 
członkowie Rady Państwa: 
wicemarszałek Sejmu St. 
Szwalbe 1 prezes Naczelnej 
Rady Spółdzielczej dr. Ko
łodziejski. przedstawiciele 
Rządu RP z ministrem Ra- 
packltft 1 Jedrychowsklm na 
czele, przedstawiciele PZPR 
1 stronnictw politycznych, 
przedstawiciele organizacji 
zawodowych i społecznych 
oraz liczni czołowi przedsta
wiciele spółdzielczości Polski 
Ludowej.

Akademię zagaił członek 
Rady Państwa, prezes Na* 
czelnej Rady Spółdzielczej 
dr. Henryk Kołodziejski, któ 
ry witaj ąo zebranych powie 
dział m. lii.:

..Stwarzamy dziś w Polsce 
spółdzielczość produkcyjną, 
spółdzielczości pracy, rozwi. 
Jamy 1 nspółdtlclczamy ob. 
rót t/iwarowr wsi i miast. — 
krzewiąc socjalistyczne wy
chowanie i socjalistyczną i- 
deologlę, czynnie walczymy 
o pokój. Blerzemv w ten sno 
sób czynny tulzlnł w dzieło 
wym wzmaganiu się przyss 
iośol z nrrezzłośclą. udział 
ten będzie trm większy I o- 
woonfejazy, im wvćlninir>im 
będzie nasza nrnca, im har
dziej włączy się ona. do pla
nów nakreślonych przez 
rząd i przodująca partię, im 
silniej zespoli się » nurtem 
nracy milionów, im wlferj 
nrzcniknle ia nrzrwortntn I. 
den jutra ludzkości, idea ao. 
ojąllzmu'1.

Dr. Kołodziejski zakończył 
swe przemówienie entnzjn. 
stycznie podchwyconym 
orzec zabranych okrzykiem 
ną czcśó pioniera soclali- 
stycznej anółdńolrzośrl pol
skiej — Prezydenta Bieruta 
i wielkiego budowniczego so- 
olalfcmu. chorążego pokoju 
wielkiego fltallna.

W prezydium obok przewód 
nfczarcflo akademii dr Koło- 
dztatskiepo zasiedli! wicemar
szałek .*lzwa!be. ministrowie 
Rapacki i .Tędrv<?howski. nrzed 
stawlclel KC PZPR — Blinów 
skl, przedstawiciel Z6L — Wa 
równy, przedstawiciel Stron
nictwa Demokratycznego

kapitalistycznymi i wychodzi 
z tej walki zwycięsko, ponie. 
waż kieruje nią przodująca 
siła klasy robotniczej — 
PZPR.

Po przyjęciu rezolucji na
grodzono dyplomami uzna
nia za wydatną pracę 20 pra 
cowników. Między fnymli do 
jarkę ze spółdzielni produk
cyjnej Kania, pow. stargar
dzkiego ROZALIE GRZE
GORCZYK, członka grupy 
polnej spółdzielni prodUKCyj 
nej Braieclno pów. pvrzyc. 
kiego JANA DAWIDOWI. 
CZA, szwajcara spółdzielni 
produkcyjnej Sikorki, pcw. 
nowogardzkiego, LEONA BU. 
CZKOWSKIEGO, kier, mle
czarni w Płotach JANA BU 
DZYńSKIEGO, szofera Za. 
kładów Mleczarskich w S’C’e 
cinie FLORIANA ROSZY- 
KA, świetlarkę zbiornicy jaj 
CRMJ JADWIG? SZARKÓW 
SRA.

W części artystycznej wy. 
stąpiły zespoły Spółdzielni 
Spożywców „Robotnik", Zw. 
Spółdzielni Pracy oraz z Gm. 
Spółdzielni Samopomocy 
Chłopskiej gromady Człopy.

Szlęzak, przedstawiciela baj 
czelnych władz spółdzielczych! 
prezesi central spółdzielczych! 
kierownicy przodujących zpóN 
dzielni oraz zasłużeni działaj 
cze i przodownicy pracy pola 
ski ego ruchu spółdzielczego. I

Wśród ogólne! owocli przey 
wodnlczący odczytał treść pl4 
urna jakie na ręce prezydluni 
akademii nadesłał Prezydenl 
BP Bolesław Bierut:

„W Międzynarodowym Dniu 
Spółdzielczości serdecznie po? 
zdrawlam wszystkich zpótdzlof 
ców polskich i życzę, aby fali 
najczynniej i z pełnym odda
niem uczestniczyli na twym' 
odcinku w walce całego naro
du o wykonanie Planu 6-let’ 
niego".

(—) Bolesław Bierut
W imieniu Rządu RP za

brał głos wiceprzewodniczący 
PKPG min. dr Stefan Jędry- 
chowskl, który powiedział m« 
Inn.:

Spółdzielczość polska, która 
obclmuje dziś blisko 10 tys. 
spółdzielni i ponad 5 mil. czlcft 
ków, osiągnęli* już poważne i o 
zycje w handlu socjalisty' - 
nym, może poszczycić M 
znaesnymi sukcesami w pracy 
nad przekształceniem drobmr 
towarowych aosohdarstw bied 
nych i średnich chlonów w 
wielkie, snclałhtYtwne ąoapo- 
darstwą rolne. Jak również v 
organizowaniu spółdzielń, pro
dukcyjnych oraz spółdticl >1 
pracy — pracujących rzemlefl- 
nlków.

Tą sukcesy polskiej spółdzlol 
czoścl stanowią Joszctn Jsdno 
potwierdzenie 'aktu, dowie- 
drloncsn Jut przez wspaniały 
rozwój spółdzielczości w Ifiwlrz 
ku nadzlecktm. to dopiero w 
ustroju socjsllstyrznym, tub 
w okresie budownictwa soch* 
ll*mu, spółdzielczość, zmienia
jąc swój charakter staje się 
ruchem naprawdę masowym, 
odgrywającym istotna rolą w 
gospodarce narodowej, jedną 
z dźwigni budownictwa socja
listycznego, powfiż.-yp narzę
dziem postępu społecznego I 
wzrostu dobrobytu szerokich 
mas pracujących***

Budować sodalirm produkować
7n8t7rl» więcei

Pian fn plan wnestu
dobrob* tu narodu



Śmiało kierować kobiety do nowych zawodów
„Wy'--'’ z rezerwy sił roboczych spośród kobiet 

armię robotnic 1 wieśniaczek, działającą ramię w 
ramię t wielką armią proletariatu — oto decydu. 
jące zadania klasy robotniczej" J. Stalin

Plan 6-letnl — plan gene
ralnej ofensywy socjalizmu 
— stanowić winien przełom 
na odcinku pracy wfród ko
biet.

Doświadczenie minionych 
lat wykazało, Jak wiele opo
rów trzeba przełamywać, by 
zatrudnić kobiety w różnych 
gałęziach przemysłu, o któ
rych pokutuje przesąd, że 
praca w nich jest nracą „mę 
ską“. Mówi o tym chociaż
by odsetek dziewcząt w szko 
łacb zawodowych różnych 
typów.

w szkołach górniczych na 
19 577 uczniów jest zaled
wie 50 kobiet. W szkołach 
przemysłu metalowego 1 hut 
niczego nA 3 069 mężczyzn — 
ip.st 65 kobiet*. W szko- 
ł*''t' al^ktrotechnlcznych na 
18.851 mężczyzn — 390 ko-

Kohfeta może pracować 
w kaidym zawodzie

Również nasza własna pra 
ktyka wykazuje dobitnie, że 
w każdym niemal zawodzie 
mogą być zatrudnione koble 
ty.

„Pafawag" np. należy do 
tych nielicznych jeszcze u 
nas zakładów, które już do 
konały przełomu w dziedzl. 
nie zatrudniania kobiet. W 
..Pafawagu" pracuje obecnie 
około tysiąc kobiet, z cze
go 650 w produkcji. Kobie
ty sa tam luRarzami, toka
rzami. tapicerami Kobteca 
brygada, pracująca przy 
wiertarkach, wezwała do 
współzawodnictwa brygadę 
starych w’3rtaczv 1 uzyskała 
wsnaniałe wyniki — 237
Proc, normy I z inicjatywy 
organizacll partyjnej „Pafa
wagu" skierowano kobiety 
na kurs spawaczek. Okaza
le elę. że soawaczki pracują 
doskonale 1 sa zaprzecze
niem przesądów o „monopo

Sprawą zatrudnienia kobiet 
winna żyć cała partia

Wciągnięcie do produkcji 
ponad miliona kobiet wyma 
ga powążnego wysiłku. Toteż 
nie jest przypadkiem, że w 
pierwszym roku Planu 6-let- 
niego, planu budownictwa 
podstaw soclallzmu, Biuro 
Polityczne KC PZPR podlę 
ło specjalną uchwałę, w któ
rej, dając gruntowną ana
lizę pięcioletnich zdobyczy 
kobiet 1 ruchu kobiecego, fln 
ło jednocześnie głęboką kry 
tyk? braków pracy wśród 
kobiet i wytyczne tej pracy 
na przyszłość.
Pracą wśród kobiet, podnle 

Bieniem świadomości, wciąga 
nlem ich do produkcji, u- 
możllwleniem im awansu 
społecznego, dbaniem Oto.by 
były otoczone odpowiednią 
opinką, umożliwiał ącą im 
pracę zawodową, winny za|. 
mować się nie tylko wydzia
ły cay komisje kobiece, ale

Rola CUSZ i IJgl Kobiet

blet. W szkołach przemysłu 
energetycznego na 4.740 męż 
czyan — mamy 10 kotlet i 
wreszcie w szkołach przemy 
słu chemicznego, w którym 
to przemyśle stan zatrudnię 
nla kobiet mógłby wynosić 
60 proc. — na 10.780 męż. 
czvzn Jest 2.400 kobiet.

W pięciu podstawowych 
gałęziach przemysłu — 
oprócz przemysłu chemiczne 
go — odsetek kobiet wynosi 
w chwili obecnej niespełna 1 
proc., wówczas, gdy w Zwląz 
ku Radzieckim w szkołach 
przysposobienia zawodowego 
dziewczęta stanowią 3o proc. 
O tym, że pracują dobrze i 
nadaią cię do tej pracy 
świadczy fakt, że 60 proc, 
absolwentek wykonule nor
my w 150 proc. W moskfew 
a*’ej fabryce „Kaliber" na 
490 uczennic — 480 wykona 
ło plan przedterminowo.

lu mężczyzn" w tym zawo. 
dzle.

Tow. Lechowska,. sztygar 
na powierzchni kopalni „Bo 
lesław Chrobry" w niczym 
nie ustępuje swoim kolegom, 
w fabryce zaś porcelany „Zo 
fllówka" 10 kobiet należy do 
klubu racjonalizatorów.

Widzimy więę jasno, że ko 
bleta nie tylko może w tych 
zawodach być zatrudniona, 
ale nawet być przodującym 
pracownikiem. t

Wyciągnięcie wniosków z 
dotychczasowych dośwlad* 

czert lest szczególnie ważne 
obecnie, u nrogu Planu 6-let 
niego. W okresie sześciolecia 
zostanie bowiem nrzrletych 
do pracy około 1.230,000 ko. 
blet, a udział kobiet w ogól
nej liczbie zatrudnionych w 
socjalistycznym sektorze, 
por* rolnictwem, wzrośnie 
z 29.1 proc, w 1949 roku do 
3,5 proc, w 1955 r.

cała partia, każdy komitet 
dzielnicowy 1 powiatowy, każ 
da podstawowa organizacja 
partyjna. Proca wśród ko
biet, winny ale również w sze 
roklm zakresie zalmować 
związki zawodowe, związki 
Bamopomocy Chłopsklel jtd.

Na V Plenum KC PZPR 
tow. Nowak stwierdził, że 
dojrzała Już sprawa odgórne 
go ustalenia, jaki odsetek o- 
gółu zatrudnionych w róż
nych gałęziach przemysłu, 
zawodach 1 zakładach pra
cy powinny stanowić koble. 
ty. Te ustalone normy będą 
traktowane, jako obowiązują 
ca dolna granica, która mo4 
na przekraczać. „Będziemy 
śmielej kierować kobiety — 
powiedział tow. Nowak — do 
nowych zawodów: tokarzy, 
ślusarzy ltd. — uprzednio 
przygotowując je do nowych 
specjalności.

ma możliwości pracy produk 
cyjnej i awansu.

Podstawowe udanie CUSZ 
to zatem zainteresowanie 
dziewcząt szkołami zawodo 
wyml, by zapewnić dopływ 
potrzebnych kadr do nasze
go przemysłu. Związki zawo
dowe, rady kobiece winny 
tu okazać pomoc, winny roa 
wlnąć całą swą aktywność, 
zarówno propagandową 
wśród rodziców i kandyda
tek, jak 1 roztoczyć opiekę 
nad wychowankami szkół 
zawodowych, nad ich warun 
kami bytowymi.

Poważna jest również w 
tej dziedzinie rola Ligi Ko. 
blet. Pierwsze odbyte przez 
Ligę Kobiet masówki 
uświadamiające wykazały, 
że kobiety chętnie zgła
szają się do nowych 

zawodów, w Warszawie roz
poczęty już został werbunek 
kobiet do kolejnictwa, bu
downictwa, komunikacji 
miejskiej.

Na kierowców np. kształci 
się w chwili obecnej 150 ko
biet. Nie mówiąc już o licz 
nych konduktorkach 1 kon
trolerkach, coraz więcej ko
biet zostaje motorniczymi

Jak chłopi z Czarnkowa 
zlikwidowali wyzysk kułaków 

i spekulantów
Chłopi gromady Cza-rnko. 

wo, pow. szczecinecki długo 
starali się o założenie skle
pu w swej gromadzie. Brak 
tej placówki był na rękę bo
gaczom wiejskim, którzy wy
korzystując sytuację speknio 
wali. Przywozili na przykład 
nielegalnie papierosy, wód. 
kę itp. towary, zarabiając na 
tym słono. Aby jak najdłu
żej wyzyskiwać mało i śre
dniorolnych chłopów, kuła, 
cy starali się przeszkodzić w 
założeniu sklenu, ale tn Im 
się nie udało. G. S. w Klucze 
wie otworzyła filię w Osarn- 
knwle^ której kierownikiem 
został tow. Błaszczyk.

Kułacy starali się usunąć 
go te sklepu, a wsadzić swe 
go kumotra, aby zagarnąć 
dla siebie jak największe ko 
rzyści. Organizacja partyj
na potrafiła przeciwstawić 
się różnym niotkom rozsiewa 
nym przez bogaczy i nie do 
nuśdć do tm’any kierownic, 
twa sklepu. Tow. Błaszczyk 
pozostał na swoim stanowi
sku i spełnia obowiązki so
lidnie. Pierwszeństwo w za. 
kupie towaru małą mało 1 
średniorolni oliłoPl. Sklep 
zawsze jest zaopatrzony w 
towary różnego asortymen
tu.

Stale wzrastają obroty to 
warowe I zwiększa się do. 
chód spółdzielni. Chłopi już 
nie potrzebują po zakupy 
udawać się do odległego o 
12 km sklepu. Potrafili oni

Młodzież gminy Zakrzewo 
została nagrodzona 

za dobrą pracą przy żniwach
Na uroczystościach dożynek gmin 

nyeh w Zakrzewi* złotowski), 
któro odbyły się w obiegł* nie
dziel* młodzież zorganizowaną W 
kołach gromaeakioh ZMP 1 hufcach 
SP został* nagroCaona za swą wy 
datną pomocą okazaną w tejuro 
cznej akcji żniwnej.

Święto Odrodzenia i drnrt roei 
nic* połączenia organizacji młodzi* 
żowych zetempowcy I Junacy tej 
gminy ncacill wykonaniem prac 
pray oplewieniu « ha oprawy bura 
ka cukrowego w PGR Klukowo 
(zespól Zakrzewo) i -wstawieniem 
10* Ha aboia w gospodarstwach te 
goż zespołu.

Docenlająo społeczna postaw* 
młodateży aakrzawsklej i J«J wydaj 
ng pomoc w tegorocznych zbiorach, 
zespół PGR Zakrzewo ufundował

tramwajowymi.. Mieszkańcy 
stolicy przywykli do widoku 
kobiet w roboczych kombine 
zonach na rusztowaniach, 
do widoku kobiet układają
cych cegły, szklących okna.

Od wykonaniu Planu 8-let 
niego zależy nasza moc go
spodarcza siła naszego kra 
ju, dobrobyt mas pracują
cych. A o wykonaniu planów 
produkcyjnych decydują lu
dzie. Ludzi więc należy oto
czyć jak najtroskliwszą ople 
ką, wnikać w ich bytowe wa 
runkl i podnosić ich świado 
mość.

Kobieta robotnica wymaga 
jeszcze uważniejszej opieki, 
niż mężczyzna, pracę zawo. 
dową musi ona bowiem łą
czyć z licznymi obowiązku, 
ml matki i żony. Stworzenie 
zatem szerokiej sieci żłob
ków, przedszkoli, pralni spół 
dzlelczych, jadłodajni itp. 
jest sprawą bardzo palącą.

Plan 6-letni, wciągając 
setki tysięcy nowych kobiet 
do produkcji, gwarantuje ko 
bietom jednocześnie wżzech 
stronną opiekę, gwarantuje 
rozbudowę zdobyczy socjal
nych. Bgr.

założyć sklep w swojej gro
madzie, z czego są bardzo 
zadowoleni.

Stanisław Szczęśniak 
korespondent chłopski

Robotnicy warsztatów TOR 
w Koszalinie 

walczą z przestojami 
maszyn

Robotnicy hall obrabiarek z war
sztatów TOR w Koszalinie w reali
zacji swych planów produkcyjnyoh 
napotykali na częste przeszkody, 
które wynikały na skutek kilku
dniowych nieraz przerw w dosta
wie pr*du elektrycznego. Przerwy 
w dopływie prądu powodowane były 
częstym przepalaniem clę przecią
żonych kabli elektrycznych, które 
okazały się nie wystarczające dla 
wzrastającego stale parku maszy
nowego warsztatów. Aby przyspie
szyć usunięcie tero braku robot
nicy warsztatów samorzutnie pod
jęli zobowiązanie zamiany kabli 1 
pracę tę wykonali jako swój do
datkowy czyn dla uczczenia i Ogól
nopolskiego Kongresu Pokoju. Przy 
kopaniu rowów pod kabel praco
wali wszyscy robotnloy z dyrekto
rem warsztatów na ozele. W pracy 
tej Wyróinlll się Stanisław Wawrzy- 
nowlcz, Józef Teliga, Marian wf- 
chert I Mlcbal Cenklel. Wartość 
prac wykonanych przez TOlt-owców 
koszalińskich w ramach tego zo
bowiązania wynosi ponad ISO tye. 
zl. (1)

dla ich świetlicy radto - odbiornik 
wartości 50 tya. tł.

J. Pryclak 
korespondent chłopaki

Ku rozwadze
Miejskiej Radzie Narodowej w Szczecinko

Zespołowa gospodarka na wsi porwała na szybką 
mechanizację rolnictwa, na przekształcanie gospodarstw 
rolnych w fabryki zboża, na likwidację różnic między 
miastem 1 wsią. W Związku Radzieckim praca w kołcho
zach | sowchozach jest zmechanizowana. Ostatnio na po
lach radzieckich pojawił się elektryczny traktor.

Ulowy ośrodek 
socjullstycznego rolnictwa 

w pow. słupskim 
W gromadzie Dębina powstała 

spółdzielnia produkcyjna
Długa i trudna była droga 

do stworzenia spółdzielni pro 
dukcyjneiw gr. Dębina, (pow. 
Słupski). Trzeba było szerokiej 
pracy uświadamiającej, która 
nie poszła na marne.

Chłopi z gr. Dębina, którzy 
zadeklarowali swój udział w 
spółdzielni, niedawno wybrali 
zarząd. Na wybór nowego za
rządu przyjechali przedstawi- 
ciele organizacji polityczno- 
społecznych-

Pierwsze ogólne zebranie 
spółdzielców postanowiło, że 
kierunek działalności gospodar 
czej spółdzielni będzie nasta
wiony na Rospodanke hodcwla 
ną. Gospodarka hodowlana za 
pewni spółdzielni szybki wzrost 
dochodowości. Będzie ona rea
lizowała wytyczne Planu 8-let 
niego, który przewiduje wzrost 
hodowli o 68 proc, w porówna 
niu do roku 1949.

Ważnym zadaniem spółdziel 
ni jest zlikwidowanie chwa 
stów, co doprowadzi do zwięk 
szenia wydajności z hektara- 
Chłopi — spółdzielcy wiedzą, 
że Samo założenie spółdzielni 
to nie wszystko- Czeka ich po
ważna praca, trzeba oprzeć ją 
na dniówkach obrachunk®. 
WyCh, trzeba umiejętnie i rac 
Jonalnie korzystać z parku ma 
szynowego, dostarczonego 
przez POM, by z uzyskanych 
w ten sposób większych plo
nów stworzyć podstawę do In
westycji związanych z produk

V kolporterów w wuzych zakla. 
dach pracy możecie nabyć najnow 
«» wydania niżej wymienionych 
książek w cenie 80 *1.

„Jak hartowała *1* stal" 3 tomy
— Ostrowski, „Daleko od Moskwy" 
3 tomy—Ażajew, „Dziecko ulicy"— 
Koszykowskl, „Mlloząoa barykada"
— Drda „Czerwony Morten" 3 to
my — M. Andersen NezB, . Szosa 
Wołokołamska" — Bek, „Statek 
Derbent" — Krymów, „Komorni
cy — Orkan, „Opowieść o praw
dziwym Młowteku" — Polewoj, 
„Samotny biały żagiel" — Kata
jew, Nowele wybrane — Sienkie
wicz, „Pan Tadeusz" — Mickie
wicz, „Inkluzowe wlano" — Mor- 
tow, „Droga do wolnoSóf" — Fast* 
„Daleki* 1 bliskie" — Kowalski,

Rosnę kadry 
wykładowców 

kursów partyjnych
W Białogardzie został zakońoaony 

w tych dniach kur* dla wykładow
ców kursów partyjnych U stopnia, 
zorganizowany przez KP PZPR. W 
kurii* wzięło udział kilkudziesięciu 
robotników 1 chłopów wyróżnionych 
w czasie szkolenia partyjnego I | 
II stopnia organizowanego w aa- 
kładach pracy, POR, gromadach | 
spółdzielniach produkcyjnych po
wiatu blałogardzklcgo oraz Innych 
powiatach województwa koraaliń- 
sklego.

Absolwenol kursu Baczną ewę pra«ę 
jako wykładowcy Już w dniu U 
bm. w nakładach pracy w mieści*, 
zaś w dniu 25 bm. na wsi. Na kur
sach tych uzbrajać b*dą towarzy- 
szy partyjnych w oręż wiedzy mark- 
slstowsko-lenlnowBklej, mobilizować 
będą rzesz* robotników 1 chłopów 
do realizacji gigantycznego Planu 
6-letnlego.

W. Osta*
korespondent robotniczy

„Ziemia w jarzmie" — Wasilew
ska, „Chleb" — Tołstoj, „Statek w 
mieścić" — Kedros, „Moj* tinlw** 
sytety" — Gorklj, Syn Ludu — 
Thores, „Kurhan Mama Ja" — Bz* 
hunia.

Książki te możną również nabyć 
w każdym urzędzie pocztowym.

Budujemy 
nową Warszawę

Komitet Odbudowy Warszaw 
wy przy Radzie Narodowej W 
Białogardzie z okazji Miesiąca 
Odbudowy Warszawy, ze zdwo 
Joną energią aabrał się do pra« 
oy.

Akcja zbiórkowa ma gzerokf 
zakres. Obejmuje ona przede 
wszystkim młodzież aetempow 
ską, rady zakładowe przedsię
biorstw uspołecznionych | 
wszelkiego rodzaju Instytucjo 
gospodarczo - społeczne. Nie* 
dawno zorganizowano uliczną 
zbiórkę pieniężną, która przy 
niosła 11.305 zł dochodu. W pra 
cy zbiórkowe! wyróżniła się 
ob. Janina Długosz I ob. Ed
ward Zmoczyński.

Wkład społeczeństwa Biało
gardu w dzieło odbudowy War 
szawy, to dowód, laką gorącą 
miłością otacza naród swa u- 
kochaną stolicę.

JAN ANDRZEJEWSKI
Korespondent robolninr

W związku z tym poważ
ne obowiązki spadają na 
CUSZ, który winien bar* 
dziel, niż dotychczas trosz
czyć si$ o dopływ dziewcząt

do szkół zawodowych, szcze 
gólnie w województwach roi 
niczych, gdzie młodzież ta 
nie znajdują ujścia dla swej 
energii twórczej, gd21e nie

cją hodowlaną oraz tych inwę 
stycji socjalnych 1 kultura!* 
nych, które podniosą dobrobyt 
spółdzielców.

Bolesław Snuda 
sekretarz Kom. Gm. PZPR 

(Wytowno)

Uwaga czytelnicy prasy partyjnej

Stan higieniczny Szczecinka 
i wygląd ulic wymagają wielu 
Zmian.

■Brak jest koszy na śmiecie i 
tabliczek informujących o 
miejscach postojów pojazdów 
konnych i mechanicznych.

Na PI. Wolności, gdzie mieSz 
czą się urzędy i szkoła podsta
wowa, często dorożki robią so
bie postój. Hałas i ruch przy 
dorożkach prseszkadtają pra
cownikom urzędu i dslatwl* 
sskolnej normalnie pracować.

Ulic* mlastA są zamiatane w 
godslnach dość późnych. Kiedy 
panuje największy ruch, wów*

czas nad chodnikami unoszą się 
tumany kurzu.

Zdarzają się wypadki, że 
przez ulico Koszalińską i Lipo 
wą spaceruje chodnikami bydło 
pędzone na pastwiska podmiej
skie.

Taki stan rzeczy trzeba w 
jak najkrótszym czasie zlikwi
dować. Wydział Sanitarny Miej 
sklej Rady Narodowej i Zakład 
Oczyszczania Miasta winny wię 
ce| Uwagi poświęcić porządkom 
w mieście.

BOLESŁAW MOROS 
korespondent robotniczy, j



Kiszka 
zwycięża 
w Bukareszcie

W Bukareszcie rozpoczęły 
się w sobotę, w obecności po 
nad 35 tys. widzów między 
narodowe mistrzostwa Ru
munii.

W mistrzost
wach biorą u- 
dział nastę
pujące państ 
wa: Albania, 
Bułgaria, Cze 
chosłowacja, 

Finlandia —
(TUL), Francja (FSGT), Pol 
ska 1 Węgry.

A oto zwycięzcy konkuren 
cjl pierwszego dnia ml. 
strzostw:

100 m. w konkurencji mę 
sklej: Kiszka (P) — 10,8.

100 m. w konkurencji ko
biet Egrl (W) — 12,5.

800 m. — Alm (CSR) — 
1:55,0.

5.000 m. — Zatopek (CSR) 
— 14,39,4.

Młot — Nemeth (W) —
58,73 m.

Skok w dal mężczyzn — 
Wiesenmayer (R) — 7,15 m.

Sztafeta 4 x 400 m. — Wę 
gry - 3:17,8.

I SZCZECIN — POZNAŃ 
2:1 (2:0) 

w piłce nożnej.
PORAŻKA GWARDII

' Piłkarze szczecińskiej Gwar 
dij ulegli niespodziewanie w 
Bydgoszczy, przegrywając 0:3 
(0:3).

Łatwiej pisać niż kopać pitkę

10 tys. szczecinian przybyło na imprezę
z której dochód przeznaczono na odbudowę Warszawy

Udany rewanż szczecińskich piłkarzy
Szczecln-Poznaft 2:1 (2:0)

Śmiało można powiedzieć, te ta
kiej Imprez; Jeszcze w Szczecinie 
nie było. Około 10 tys. widzów igro 
madzlło sit na stadionie Związków 
ca i z wielkim zainteresowaniem 
przyglądało się zmaganiom cyrków 
eów; artystów, radiowców | dzien
nikarzy na boisku i bieżni.

Punktualnie (z 15 minutowym o- 
póżnlenlem, wiadomo teatr!) rozpo 
częła się barwna defilada. Na cze 
le kolumny maszerują lekkoatletki 

lekkoatleci, następnie piłkarze 
Cyrku nr. 1 1 dalej reprezentacja 
piłkarska artystów, radiowców I 
dziennikarzy. Publiczność wita Ich 
nie milknącymi brawami.

Po gimnastyce rozluźniającej I 
wymianie kwiatów pomiędzy kapi 
tanami drużyn piłkarskich rozpo
częło się spotkanie piłkarskie.

Mecz stał na wysokim poziomie 
(kopano kto wyżej) i miał nlezwy 
kle emocjonujący przebieg. Doping 
popularnego mistrza lassa Carmo, 
był niezwykle donośny i słyszano 
go zapewne nawet na arenie cyr 
ku.

W przerwie odbyły się zawody lek 
koatletyczne. w sztafecie kobiet 
zdecydowane zwycięstwo odniosły 
reprezentantki szczecińskich teat
rów. Po efektownych popisach cyr 
kowców na rekach 1 popularnego 
meksykańczyka Carmo (który z e- 
mocJI jaką przeżył podczas spotka

nla piłkarskiego, zaczął mówić eał 
kłem poprawnie po polsku) 1 jego 
partnerki, odbyła się sztafeta dla 
mężczyzn. I w tej konkurencji 
zwyciężyli przedstawiciele teatru.

W drugiej połowie mecz staje się 
szybki, gra prowadzona jest prze
ważnie po... autach bocznych, lub 
nie Jest wcale prowadzona, bo nie 
ma Już kto biegać za piłką. Wszy 
sey mają dosyć piłki nożnej 1 spor 
tu. W tym czasie niespodziewanie 
pada trzecia bramka dla cyrków 
ców 1 zanosi się na wysoką poraź 
kę szczeclniaków.

Laos et nie zrezygnowali z walki. 
Atakują, chcąc za wszelką cenę u- 
zyskać lepszy wynik.

UdaJe im się to tut przed koń 
cem spotkania ze strzału red. Ba 
rana.

Sędzia odgwlzduje koniec meczu 
z wynikiem 3:2 dla Cyrku nr. 1. 
Reprezentacja artystów, radiow
ców dziennikarzy zapoznała się 
po raz pierwszy z goryczą poraż
ki.

Opuszczają boisko (z nosem na 
kwintę) przy pomocy najbliższych 
znajomyeh, rozentuzjazmowanych

kibiców sanitariuszek. Dali z sle 
ble wszystko, (niektórzy nawet się 
spocili), chclell wygrać, ale nleste 
ty tym razem udało się to przeciw 
nlkowl.

Następuje dalszy ciąg zawodów 
lekkoatletycznych, a mianowicie 
najbardziej atrakcyjna konkuren
cja — bieg przez płotki.

Ponieważ jednak płotki przeszka 
dzają w biegu, niektórzy zawodni 
cy usiłowali je omijać, lecz nie 
pozwoliła Im na to komisja sę
dziowska (dlaczego?). *

W dalszej konkurencji, początko 
wo zawodnicy usiłowali pobić re
kord świata w kuli, lecz po mozol 
nych próbach zaniechano dalszego 
kontynuowania tej konkurencji, 
gdyż zawodnicy nie byli w formie 
i najlepszemu z nich brakowało do 
rekordu tylko ok. 10 metrów (mi
mo, że kula była drewniana).

Na tym zakończyła się ta nieco 
dzienna Impreza. Publiczność opu 
szczała boisko z zadowoleniem. Ipę 
dzlła mile czas, a przez wy
kupienie biletu dołożyła jeszcze 
jedną cegiełką na budowę naszej 
socjalistycznej stolicy — Warsza
wy. K.

Towarzyski mecz piłkarski 
pomiędzy reprezentacją Szcze
cina i Poznania zakończył się 
zasłużonym zwycięstwem go
spodarzy w stosunku 2:1 do 
przerwy 2:0.

Poznaniacy nie spełnili po
kładanych w nich oczekiwań. 
Zagrali oni słabo i trudno się 
było w ich szeregach dopatrzyć 
wartościowych zawodników. 
Szczeciniacy nie wypadli le
piej- Wielga zawiódł całkowi
cie. Dotychczas imponował 
szybkością gry, ambicją w wal 
ce o piłkę. Tym razem nie wy 
kazał się tymi walorami. Jako 
całość obie drużyny zarepre- 
zentowały się słabo, a zawod
nicy nadrabiali swe braki tech 
niczne ambicją. Szczecin oka
zał się jednak zespołem lep
szym, i zrewanżował się za po
niesioną porażkę w tym sa
mym stosunku w poprzednim 
spotkaniu międzyokręgowym.

Przebieg gry.
Już w pierwszej minucie gry 

Wielga ostrym strzałem trafia

w poprzeczkę- Następny atak 
prawym skrzydłem i ładna 
centra Polusc w 5 min. zosta- 
je ukoronowana zdobyciem 
prowadzenia- Strzelcem bram, 
ki okazał się Sadurski. Po za
graniu całego ataku Matuszkie 
wicz podwyższył w 3S m gry 
na 2:0.

Po prezrwie obraz gry 
zmienił się całkowicie. Pozna
niacy coraz częściej goszczą 
pod bramką Litwinki, który po 
przerwie zastąpił Filipowicza. 
Gra staje się bardziej cieka
wa, a bramkarz ma pełne ręce 
roboty-

Honorową bramkę zdobyli 
poznaniacy w zamieszaniu pod
bramkowym przez Kolczyń
skiego w ostatnich min. gry, 
ustalając wynik dnia 2:1.

Sędz. ob. Mielnik ze Szczeci
na. Widzów około 3 tys-

W rozgrywkach piłkarskich 
o mistrzostwo juniorów ckr. 
szczecińskiego Kolejarz (Szcz.) 
pokonał Spójnię (Szcz.) 12:0 
(6:0).

Defekt przeszkodził Światowemu 
w wygraniu wyścigu kolarskiego listonoszy

IV etapy bez punktów karnych
Uczestnicy międzynarodowe 

Pj raidu techniczno • dośwlad- 
c sinego samochodów ciężaro
wych przebyli IV etap jazdy 
okrężnej Wrocław — Kraków, 
długości 254 km. Po drodze, w 
Katowicach odbyły się próby: 
zrywu 1 hamowania na pozio 
mie oraz próba zwrotności.

Jazda okrężna na IV etapie 
Wrocław — Kraków nie przy 
l.iosła żadnej ekipie punktów 
l.arnych. Wszystkie samocho
dy przybyły do Krakowa bez 
poważniejszych defektów. 
Tym samym wszystkie wozy 
cdbywaia w dalszym ciągu iaz 
dę okrężna bez punktów kar
nych.

Po czterech etapach w kate- 
rprii II, w której współza
wodniczą ze sobą polskie „Sta
ry” i węgierskie „Cseple”, 
pierwsze cztery miejsca zajmu 
ją kierowcy polscy. Na I miej 
scu znajduje się inż. Rychter 
— 137,5 pkt.. II — Jędraszko 
(„Star” nr 4) — 138,7 pkt.

W poniedziałek odbędzie się

start do ostatniego etapu: Kra 
ków — Warszawa.

Zwycięstwo Sadowskiego 
na ringu warszawskim 
Polska A — Polska B 13 .* 5 w boksie

Na kortach CWKS odbyło 
się spotkanie pięściarzy kad 
ry reprezentacyjnej pod naz 
wą: Polska A — Polska B

ZS Związkowiec
posiada najlepszych kajakarzy

Notatnik sportowca
W klasyfikacji krajowej woje

wództwo szczecińskie uplasowało 
tlę w Blefach Narodowych na 2 
f.itejscu, za Gdańskiem.

• ♦ •
W dniach od 12 do 15 bm odbę

dzie się w wojewódzkim Ośrodku 
Kultury Fizycznej w "Szczecinie 
kurs dozzkolenlowy dla działaczy 
aportowych z terenu naszego woje 
wództwa. Działaczy delegują po- 
szczególne Zrzeszenia Sportowe.

• • •
Okręgowy Związek Szermierczy, 

będzie organizatorem zawodów w 
nabli, które odbędą się dnia 24 bm 
• godz. 15-ej w Hall Sportowej. W 
snwodach będą mogli wziąć udział 
także zawodnicy nlezrzeszenl. Do
chód z imprezy przeznacozny bę
dzie na odbudowę warszawy.

Regaty kajakowe o mistrzo
stwo okręgu szczecińskiego a 
zarazem i kół sportowych zgro 
madziło na starcie 70 zawodni 
ków, w tym 10 kobiet. I tym 
razem bezkonkurencyjnym o* 
kazało sie koło Ubezpieczalni 
Społecznej, nie mniej jednak 
pocieszającym faktem 1est do
syć liczny start zawodników 
Ogniwa i Kolejarza. Na spe
cjalne wyróżnienie zasługuje 
Malkiewicz z Kolejarza, który 
już w niedługim czasie może po 
ważnie zagrozić dotychczas 
bezkonkurencyjnemu Koziera- 
sowi.

A oto wyniki poszczególnych 
biegów:

500 m mężczyzn — 1) Kozie- 
ras (US), 2) Brodecki (US).

500 m kobiet — 1) Oziomek 
(US) 3,17, 2) Bednarz (Poczt.) 
3,27.

1000 m dwójki mężczyzn — 
1) Kniaziuk — Bałtruszewicz

(US) 5,56.4, 2) Brambosz —
Wielgus (US) 6,00.

500 m dwójki kobiet—1) Ryn 
kiewicz —. Bednarz (US — 
Poczt.) 3,12,8, 2) Ozjomek — 
Landówna (US) 3,19,5.

1000 m mężczyzn — 1) Ko- 
zieras (US) 5,46, 2) Malkiewicz 
(Kol.) 6,11.

500 m bieg mieszany — 1)
Oziomek — Kozieras (US) 
2,50,8, 2) Rynkiewicz — Goć- 
wiński (US) 3,11.

10 km dwójki mężczyzn —
1) Kniaziuk — Bałtruszewicz 
(US) 1.52,4 godz. (rek. okręgu),
2) Brambosz — Wielgus (US) 
1.01,21 godz.

W ogólnej punktacji zwycię 
rzyło ZS Związkowiec (Szcz.) 
559 pkt., 2) Ogniwo (Szcz.) 106 
pkt., 3) Kolejarz (Szcz.) 84 pkt.

W punktacji kół sportowych 
1 miejsce zajęła Ubezpieczal- 
nia Społ. 45i pkt., 2) Poczta 
108 pkt., 3) ZOM 106 pkt.

Zwyciężył zespół Polski A 
13:5.

Przed roz
poczęciem 

walk odbyło 
się uroczyste 
wręczenie Fr. 
Szymurze dy 
plomu, nada
jącego mu ty

tuł zasłużonego mistrza 
sportu.

Wyniki technicsne:
W koguciej - Faska wy

punktował Kubowicza.
W drugiej parze wagi ko

guciej spotkali się Kasper, 
czak i Soczewiński. Walka za 
kończyła się zwycięstwem 
Kasperczaka.

W piórkowej — Pasławski 
uległ Kurowskiemu.

W lekkiej — Sadowski po 
konał Kempę.

W półśredniej — Chychła 
zwyciężył Kwaśniewskiego.

W średniej — Sznajder 
zremisował z Krasklem.

W półciężkiej — Nowara 
zwyciężył Palińskiego.

Półciężka II — Grzelak po 
konał Glonkę.

W ciężkiej — Jaskóła u. 
legł Gościańskiemu.

Zrzeszenie Sportowe Związ
kowiec zorganizowało wyścig 
kolarski pod hasłem „Pocztew 
cy na front walki o pokój”.

Zarody kolarskie rozegrane 
na szczeblu obwodowym, zgro 
madziły 24 kolarzy, którzy mie 
U do Dokonania odcinek 20 km.

Punktualnie • 
godz. 13-tej wy 
startowali kola 
larze - pocztow 
cy z rynku w 
Policach. Już 
na 3 km podzie 
Uli się oni na 
kilka grup. Czo

łówkę tworzyła zwarta gru
pa, której narzucał tempo 
Światowy (Ruch). Inicjował on 
nawet dwukrotnie ucieczkę 
lecz bez powodzenia. W Tano
wie dołączył do czołówki Ber
liński. Za Tanowem Stolar
czyk, Malesa i Światowy 
ostrym zrywem odrywają się 
od reszty pociągając za sobą 
kilku zawodników. Mając już 
przeszło 300 m przewagi zbli
żają się do Pilichowa gdzie'po 
nownie próbuje ucieczki Świa
towy tym razem już z powo
dzeniem. Niezagrożony prowa
dzi przeszło 8 km. Przed Głę- 
boklem łapie defekt i pozostaje

w tyle. Na metę wpada jako 
pierwszy Malesza (Pocz. 2) w 
czasie 31,12,6 min. przed towa
rzyszem pracy Tomaszewskim 
31.13 1 Domańskim (Ruch)
31,21,2.

Tylko 18 kolarzy 
stanĘlo na starcie wyście u 
ZS Budowlani

W ramach akcji zdobywania 
odznaki SPO, ZS Budowlani 
Szczecin zorganizowali wyścig 
kolarski na dystansie 20 km.

Impreza ta, druga z kolei po 
wyścigu Związ 
kowca, zgrom a 
dziła na starcie 
18-tu zawodni
ków kół sporto 
wych ZS Budo 
wlani. Najlicz- 

_ niej ręprezento 
wane byty Koła sportowe przy 
Przedsiębiorstwie Budowlanym 
i Przedsiębiorstwie Robót Elek 
trotechnicznych. Trasa biegła 
od końcowego przystanku jedyn 
ki do Tanowa i spowrotem.

Wyścig zorganizowany był 
sprawnie i przyczyni się niewąt 
płiwie do dalszego spopularyzo 
wania sportu kolarskiego.

I LIGA
Kolejarz - CWKS (Warsza

wa) 2:1 (1:1).
Górnik (Radlin) — Związko 

wiec (Kraków) 1:0 (1:0).
Górnik (Bytom) — ŁKS 

Włókniarz 4:2 (1:2).
Unia Ruch — Budowlani 

(Chorzów) 2:1 (0:0).
Gwardia — Ogniwo (Kra

ków) 3:1 (0:0).
Kolejarz — Związkowiec 

(Poznań) 2:0 (1:0).

WKKF wyróżnia 
przodujące LZS 
i koła sportowe

Na zakończenie trzydnio
wej odprawy przewodniczą
cych Powiatowych Komite
tów Kultury Fizyczne] w 
dniu 8 bm., WKKF przeka
zał na ich ręce dyplomy u- 
znania i cenny sprzęt spor
towy dla przodujących LZS 
1 kół sportowych. Wyróżnie
nie nastąpiło w związku z 
udziałem ich członków w 
akcjach masowych, zawo

dach kolarskich oraz umaso- 
wleniem na swym terenie 
sportu piłkarskiego.

Na specjalnie urządzonych 
wieczornicach, przewodniczą 
cy PKKF wręczą nagrody 
następującym LZS: Przy- 
biernówko (pow. gryflński), 
Golczewo (pow. Kamień), U- 
dorpie (pow. Bytów).

Pomiędzy wyróżnionymi 
kołami sportowymi znajdują 
się; Związkowiec z Pyrzyc, 
Unia Słupsk przy fabryce 
mebli, oraz Ogniwo przy 
mrn i zom w Szczecinie.

Czyn godny pochwały

W czasie pobytu na obozie 
akademicy założyli przy PGR 
dwa Ludowe Zespoły Sportowe

Akademicy Szczecina i to
ruńskiego środowiska przeby
wali w czasie wakacji na obozie 
społeczno - wypoczynkowym w 
Pyrzycach. W trakcie pobytu 
akademicy — sportowcy wy
szli z iniciatywą godną naśla
dowania. Założyli oni bowiem 
Ludowe Zespoły Sportowi 
przy PGR w Skalinie, oraz 
PGR Skoszewko.

Wymienione LZS zarejestro
wali w PKKF, a następnie za
opatrzyli je w posiadany włos 
ny sprzęt sportowy jak siatki, 
piłki, i stół pinpongowy.
Dnia 6 bm. przedstawiciel obo 

zu studenckiego, przybył do 
Szczecina celem zakupienia dal 
szej ilości sprzętu, za zarobio 
ne przez studentów pieniądze 
w. wysokości 120 tys. złotych. 
I'tworzone Ludowe Zespoły 
Sportowe nie zastaną bez opie
ki. Niewątpliwie bliższą opieką.

otoczy je szczeciński AZS. 
Wojewódzka Rafia Sportu W tej 
skiego napewno zainteresuje 
się również tym .pięknym do- 
robkiiem pracy społecznej stu
dentów i w ślad za wyposaże
niem jakie pozostawił obóz aJca 
demicki, przekaże zaopatrzenie 
indywidualne, aby nowe Ludo
we Zespoły Sportowe mogły 
brać udział w akcjach maso
wych i zdobywać odznakę spor 
tową SPO.

Liga waterpolowa
CWKS Warszawa — Gwar

dia Kraków 6:3 (3:2). Spotka
nie przerwano ne 4 min. przed 
końcem, z powodu zapadają
cych ciemności.

Bramki dla CWKS zdobyli: 
Karpiński — 3. Minartowicz — 
2 i Kuśnierz. Dla Gwardii Kę- 
uś, Juchowjki j Kasprzyk,

W Moskwie zakończyły się trwa 
Jące dwa tygodnie wszechzwlązko- 
we zawody spadochronowe. W za
wodach wzięło udział 80 sportow
ców — spadochroniarzy. Walczono 
o uzyskanie tytułn absolutnego ml 
strza ZSRR sportu spadochrono
wego.

Motocykliści 
porawiają rekordy 
ZSRR

W Związku Radzieckim od
bywają się obecnie mistrzost
wa w wielu dziedzinach spor
tu.

Pod Moskwą prowadzone są 
ogólnoradzleckie zawody moto 
cyklowe. W pierwszym dniu 
mistrzostw odbyły sle wyścigi 
szosrfwe na 300 km dla męż
czyzn oraz na 100 km — dla 

juniorów i ko
biet. W biegu 
na 30o km no
wy rekord usta 
nowił Kułatow 
w kat. masz, z 
przyczepkami, 
przebywaja.c tra

sę w 2:20,38. W kat. do 750 cem 
Dubrowin uzyskał na tym dy
stansie przeć, szybkość 143,862 
km/godz., co również jeot w 
kojotem ZSRB. ’

Tytuł absolntnego mistrza ZSRR 
na rok 1950 zdobył wśród męż
czyzn — Aleksy Mlenlajło, który 
ma jut poza sobą 1.028 skoków, z 
kobiet pierwsze miejsce zdobyła 
młoda tpadochroniarka Centralne
go Klubu Lotniczego lm. Czkalo- 
wa — Wolkowa, która ma jnż za 
sobą 81 skoków.

W konkurencji na dokładne wy 
lądowanie w określonym punkcie 
z wysokości 800—1000 i 1.500 me
trów, tytuł mistrza ZSRR przyzna 
no Aleksemu Kalininowi i j. Woł- 
kowej. w konkurencji na skok z 
opóźnionym otwarciem spadochro 
nu, (10,15 I 20 sekund) pierwsze 
miejsca zdobyli: Aleksandrów, So
kołowski f Gusarowa.

Mrozówna ustanowiła 
nowy rekord Polski 
w pływaniu

W Grudziądzu odbyły się za
wody pływackie dla młodzieży 
szkolnej, w których wzięło u- 
dział 48 zawodników i zawod
niczek.

Startująca na 409 m stylom 
klas. Mrozówna Kolejarz (By<l 
goszcz) ustanowiła nowy re
kord Polski, wygrywając tt 
•wnbureneję je iwk

80 zawodników startowało 
w wszechzwiązkowych 
zawodach spadochronowych


